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Częstochowski
P r e n u m e r a t a  m i e j s c o w a  w y n o s i

8ne.,ięcenie 6.00  mk. z odno _eniem 6.50, poczta 6.50
4 -    A dres Redakcji i Administracji ■ —■=
^STOCttOWAL UP. ttftRJ! 4« ===== TELEFON Ni  4.

Redakcja przyjmuje interesantów codziennie 
od godziny ao— 3  po południa.

N a d e s ła n y c h  rę k o p isó w , i  w y ją tk iem  z a s trz e ż o n y c h , R ed a k c ja  n ie  zw ra c a .

C e n a  n u m e r u  ęso iett$yńcx«tga 3 0  f e n .

 ̂ C E N A  O G Ł O S Z E Ń .  = = = = =  
Pierwsza strona za wiersz jednoszpaitowy lub jego miejsce 
2 , 0 0  fen., druga i trzecia 1 .5 0  fen., czwarta 0 .7 5  ten. 
... — z :  iersa p e t i t o w y .--------------------------- —
O głoszenia W tekrC 1 przed  kroniką i pod telegramami 2 rak 
za wiersz N ekrologi mk. 5.SO za wi .rsz, Drobne ogłoszenia  

----------po 20 fen. za w y ra z .-------------

T e a t r  „P  A R ¥  S  K V
Dziś po raz ostatni! Ilhcia serja

HRABIA
MONTE- CHRISTO

w 6-ciu wielkich ak tach

według* nieśmiertelnego Al. DUMASA (ojca) z udziałem najwybitniejszych artystów  te a t ru  „Vaudville“ M-łte 

Nelly Camson, L. Mathot, teatru  „Gymnase“ L. Celas i G arat w Paryżu

Początek przedstawień w dni pow szed n ie  o godz. 5-ei, 7-ej i  9 -ej wieczorem. W święta i niedzielę o godz. 3, 5 ,  7 i 9 w. 
Ceny miejsc: w loży kupon 5 mk. krzesło parterowe 4 mk. miejsce na galerji 2  mk. 5 0  fenigów.

Uprasza się Szanowną publiczność o punktualne przybywanie.

SWustyka S e k s t e t  A r t y s t y c z n y  ptori D y r e k c ją  p. i e r a t e g o  B u ra ik a .

W A R S Z A W A

Ra Ga O
u l .  f f e d y i o w a  4 .

P O L SK A  K R A J O W A

L O T E R J A
KLASYCZNA 

7 0 .0 0 0  numerów, 3 5 ,0 0 0  wygranych i 17 premji.
^ Il; 11 m ilionów  592 ty s ią c e  mk.

Wielka wygrana 500,000 marek.
C ią g n ie n ie  V  k la s y  rozP°oznie sie 29 r. lbWa' będzie d°

L g s j t  Vaej kłusy są Już w s§$i*ase«la±yS
T e r m in  w y m ia n y  lo s ó w  sapływa 27  l is to p a d a  r . b.

**® k a ż d e j  ć w i a r t c e  p i e c z ę ć  z  O r ł e m  P o l s k i m  i n a p i s e m :  R a d a  G ł ó w n a  O p i e k u ń c z a .

500 mk. nagrody
Oddawcy krzyż-. wojny zgubionego y a e z  
oficera francuskiego w dum 14 listopada 
nu stacji Częstochowa iob w drodze t 

domu Aleja II 41 do dworca W.W.
Na wstążce dwie pilmy, dwie złote gwia­

zdy. Odnieść do Redakcji „Knrjera“

D o k t ó r

MIECZYSŁAW CHOTECKI
b nacze ln y  leka rz  C zerw onego  Krzyża
choroby płuc, serca i nerwowe

Godziny przyjęć od godz. 5 do 7 wiecz. 

ul. K o lu s z k i  2 m. 2.

EWiSSSEEKSSEEBS®S3®*

Restauracja „ A P O L L O
, . I Alieja nr. i2

codziennie od godz. 9-ej wiecz.
Wieczory wokalno - artystyczne

Ceny fwbrycz. e

^ * w c i l eR R m i n l o aDJra?owanych artystów, oraz CZESl/e BRU OWSKIEGG, humorysty polskiego.
W stęp wolny* Ceny n isk ie

w

P i e r w s z e  ź r ó d ł o  z a k u p u

Dom H andlow y W ł. KOWALSKI B. GOIM3 KI
H u rto w y  S k ła d  d la  Z aop atry  w ań

K ooperatyw , b to w a r* y sx eń  w sp ó łd x ie lcxych  oraz Insty  
tuc-ji P ań stw ow ych  i*Armju 

W a rs z a w a ,  B i e l a ń s k a  19 t e l * 251-07
PosLdam v na składzie towary: m anufakturę, p łótna pościelowe i bieliźntane 

Nossel oksfordy. fianele, barchany, trykotarze, welurje paltowe damskie i męsKie, o- 
h u w i e  męskie i damskie, bu ty  z cbotewa-oi czarne i żółte, galanterję1 norymberszczyznę 
koronki tiule, hafty  pastę do obuwia, nici i t.p.

C en y  f j . b r y c . n e  P i . r w . . .  * » » “ ■>“

Rozpowszechniajcie „Kurjer Częstochowski1*.
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Do zastanowienia.
2  chwilą, gdy połączenie zabo­

rów dokonywa się, a niepodle­
głość Polski stała się postulatem  
interesu wszechświatowego, tryb 
myślenia poi ków musi się do tej 
olbrzymiej zmiany zastosować. 
Inaczej trzeba m yśleć w r. 1920 
mż np. w r. 1916 lub dawniej. 
I inaczej działać. Jesteśm y. w 
biegunowo odmiennych warun­
kach.

Dawniej wszystko, co było opo 
rem względem zaborców, Dylo do­
bre i trafne i patrjotyczne. Dzi­
siaj dobre, trafne i patrjotyczne 
jest wszystko, co jest narodowe, 
samodzielne i twórcze. Zaś nie- 
patrjotyczną jest negacja pod ja- 
kąkoiwiekbądź postacią.

Zadaniem patrjotów jest zwal­
czać wszelkie negacje. ' Tak jest. 
negacje bądź u jednostek, bądź 
u związków’ gromadnych, czy w 
rządzie, czy w kapitalizmie, czy 
w ludzie, czy w robotniku. — 
W szystko jedno gdzie. Salus rei 
publicae suprema lex esto. Idea 
narodowa nie potrzebuje kryć się 
w katakumbach. Musi zostać wy 
raźnie, wysoko na niebie, jak  
słońce i jak słońce rozwijać uży­
teczne i zabijać szkodliwe. .

A metoda działania musi być 
prosta, niezłomna, radykalna w 
zakresie jasno postawionego celu. 
idea narodowa nie zna kompro­
misu, a jeżeli takowym ulega, nie 
nadużywajcie wielkiego i radykał 
nego pojęcia.

Nie będzie to czyste źródło 
twórcze, ale mętne bagnisko, peł­
ne larw osobistego interesu i mia- 
zmatów nieskończonych kłótni, 
podstępów i łotrostw.

Gdyby Polska była otoczona 
murem chińskim, sama jedna bez 
"działań narodów ościennych, mie­
liby słuszność ci oportumści, któ­
rych jest legjon legjonów, twier­
dząc, że pomału powolną ewolu­
cją utrwalimy niepodległość de 
facto. Ale Polska otoczona jest 
przez rosjan i niemców, a trzeba 
chyba człowieka o bardzo ograni­
czonym umyśle, któryby mógł 
przypuszczać, że te wrogie nam 
narody nie będą żyły myślą o re 
wanżu.

Pół biedy z Rosją. To państwo 
koczowników, rodzaj pstrej wielo 
plemiennej hordy mongolskiej ni­
gdy nie było, nie jest i nie bę­
dzie dla Polski groźne bez sojuszu 
z Niemcami, jako inspiratorami. 
W idzimy co się stało. W ystar­
czyło. aby Rosja uniesiona łupież 
czem łakomstwem na Bałkan i 
Konstantynopol zerwała z Niem­
cami. Natychmiast uległa strasz­
liwemu paraliżowi.

Ale >T'emcy. Niemcy. Naród 
wysoce patrjotyczny, mrówczo 
pracowity, o instynktach ponu­
rych, rozbójniczych, a jednocześ­
nie podatny w stopniu najwyż­
szym do mechanicznej organizacji. 
Jest to sąsiad straszliwy. Potęż­
ny genjusz Francji zaledwie mogf 
mu się oprzeć. A my, odwykli 
od myślenia o jutrze, tańczący 
mazura do białego dnia, zatem 
spóźniający się zawsze do roboty?

A prócz takiego sąsiada, posia­
damy fatalnego lokatora w włas- 
nem mieszkaniu, żyda. Sojusz 
niemca z żydem w Polsce nie 
potrzebuje traktatów wersalskich, 
jest on naturalny, jak  prawo cią­
żenia jako wyraz sympatji pokre­
wieństw, Kooperatywa żydowsko 
niemiecka przeciwko Polsce jest 
koniecznością.

Dopókiśmy siedzieli w trzech 
więzieniach musieliśmy myśleć o 
powstaniach kilkakrotnie łamaliś­
my kraty i uciekaliśmy, wracano 
nas zawsze napowrót. Katastrofa 
wszechświatowa nasze więzienie 
zniszczyła. Jesteśmy wolni, tak 
wolni.

Wolni, to znaczy inaczej obo­
wiązani koniecznie do myślenia 
poważnego. Pijaństwo niewoli, 
poczucie „wiecznego buntu44 stra­
ciło grunt rzeczywistości, dzisiaj 
staje się już karykaturalną śmie­
sznością.

Wstępujemy w okres życia od­
powiedzialnego, w okres walki 
bez końca pod wielu względami 
daleko cięższej i twardszej niż za

czasów niewoli. Praca konstruk­
torów jest co do gatunku zupeł­
nie różna od ciężkich robót nie­
wolnika. Ten po godzinach przy 
musu pod batem dozorcy może 
się upić i spać bez troski. Twór­
ca musi chcieć i musi umieć, jest 
w wiecznym ruchu wiedzy i dzia­
łania,

Z wszystkich narodów europej­
skich najcięższe jest położenie 
polaków i czechów. Niepodle­
głość de facto musi być zdobyta 
i utrzymana jedynie drogą w iel­
kiego narodowego wysiłku. Zro­
zumienie tej prawdy musi być 
sprężyną całej naszej psychiki.

Ziemniaki, tkwiące głębiej w ziefflt 
nie ucierpiały prawie zupełnie, natomia®* 
ziemniaki, znajdujące się tuż pod pO' 
wierzchnią ziemi, będzie można użyć tvi- 
kó do celów gorzelnianych. Baraki c®' 
krowę nie ucierpiały wcale i przy trW®' 
jącem dłużej cieple można je będzie je®1 
cze uratować.

Jeszcze o buncie więźniów
(Kor- wł. „K urjera  Częstocho ./skfcgo")-

Ignacy Grabowski.

Tylko 2 proc, budżetu na oświatę.
Ś m i e s z n i e  m a ł y  p r o c e n t  w y d a tk ó w  

w  K ró lestw ie .  W y d a je m y  wi
na o św ia tę .  — 7 9  p roc. an a lfa b etó w  

ęcej na  poiicję,  m ż  na o św ia tę .
N a o ś w ia tę  w y d a je  P o l s k a  2 p ro / ,  

b u d ż e tu .

Na oatatuiem posiedzeniu połączonych 
sejmowych komisji oświatowej | skarbo­
we bndżetowej referent dr. Adam ( z r a ­
mienia kom. skarbowej) stwierdził, że w 
Królestwie budżet oświatowy, w -tosnnku 
do całego budżetu, wynosi 2 proc!!

W Warszawie samej do 100 tyś. dzie 
ci zostaje bez szkół — dzieci w wieku 
szkolnym!

W Królestwie 79 proc. ludności — to 
analfabeci.

A na oświatę wjdano 2 proc. budżetu 
dwa i poł raza mniej, ni i  na policję!

W ubftgłym roku budżetowym raini- 
slerjum oświaty wydało 52 mljony mk. 
obecnie na okres 9 miesięczny domaga
s ę

2 o g  m i l jo n ó w  in k .

Jak  skromną jest ta kwota, dowodzi 
fakt. że cztery dni wojny, jaką p row a­
dzimy, kosztuje tyle, ile zysk ministerjum 
oświaty na całe 9 miesięcy, niestety jed ­
nak i ta  kwota wydaje się ministerjum 
skarbn zbyt wygórowaną.

Krążyły w prasie pogłoski o ustąpie­
niu ministra ośw iaty  d-ra  Lukasiewicz,-! z 
powodu obcięcia  budżetu jego  przez p. 
B ilińskiego.

Mówiono, że budżet szkolnictwa zawo 
dowego obcięto o ®/4.

Pogłoski te nie sprawdzają się w za­
kresie budżetu szkół zawodowych doszło 
już do poro/umienia pomiędzy ministrem 
oświaty a m-nistrem skarbu, co do innych 
pozycji budżetowych toczą się rokowania, 
które są podobeo na dobrej drodze.

Bądź jak bądź sam fakt targowania 
się o wydatki na cele oświatowe (wydat­
ki obliczone w sposóo raczej zbyt skro­
mny niż zbyt hojuy przez ministerjum o- 
światy) jest już r.ad w?rax smutnym ob­
jawem w naszej odbudowującej się oj- 
czyźme. W

Powt^raiał w swoim czasie nauczycie 
lom ludowym burmistrz m. Warszawy, a 
obecny minister rolnictwa p. Zygmuot 
Chmielewski.

— Nie wyobrażajcie sobie, że oświata 
stać będzie w Polsce na pierwszem miej­
scu.

Słowa te, niestety, sprawdziły się co 
do joty.

NieprzeWidywał zapewne nawet p. 
Chmielewski, że oświata  stać u nas b ę ­
dzie na m iejs /u  ostatniem, daleko za po­
licją...

Skazanie na śmierć 
miljonera paskarza.

Wyrok za tw ie rdzony  przez  Nacze ln ika  Pańs tw a ,
Telegram własny „K urjera Częstochowskiego".

WARSZAWA, 22 11 Głośna była przed 
pewnym czasem sprawa por. L-iji, aresz­
towanego pod zarzutem uczestniczenia w 
kradzieży kilku wagonów z odzieżą i bu ­
tami, przeznaczonymi dla żołnierzy. Po­
rucznik Leja pozostaje obecnie w więzie­
niu, śledztwo zaś przeciwko niemu me 
zostało jeszcze ukończone.

W sprawę tę wmieszany był railjono- 
wy kupiec z Przemyśla, żyd Brotheim, 
jako współwinny w kradzieży. Przeciwko 
Brotheimowi toczyła się rozprawa w Cie 
szynie. Został on skazany na śmierć na

podstawie obowiązującego tam kodeksu 
karnego austrjackiego, mianowicie z pa­
ragrafu 67 za działanie przeciwko sile 
państwa.

Wyrok jnż został zatwierdzony przez 
Naczelnika Państwa.

Przeciwko porucznikowi Leji toczy 
śię śledztwo o ułatwienie kradzieży ma- 
terjałów wojskowym w sądzie Dowódz 
twa Okręgu Generalnego se Lwowie. Le 
ja pod pozorem wy.syłsj starych nieuży­
tecznych gałganów wysiał nowe rzeczy, 
przeznaczone dla wojsk w polo,

T E L E G R  AM Y
Komunikat bolszewicki .

K O PE N H A G A — Komunikat boiszewi-  
wieki z dnia 20 bm. rozesłany przez ro­
syjską radjo s tację  opiewa:

W kierunku Narwy toczą się zacięte 
walki z nieprzyjacielem, który usiłu je  za 
trzymać nas. Nasze natarcie nad jezio­
rem Czudskim rozwija się pomyślnie. W 
rejonie czernichowskim nasze oddziały 
kontynuując natarcie posunęły się o 40 
wiorst w kierunku południowym od Czer 
nichowa, biorąc jeńców i zoobyez. W 
rejonie Bschiraacza zajęliśmy po walce 
Bachmacz.

W kierunku Staro Oskolska Ścigamy 
w dalszym ciągu nieprzyjaciela. W rejo 
nie Bobrowskim wypieramy w dalszym 
ciągu nieprzyjaciela w kierunku miasta 
Boerów.

W rejonie Omska oddziały nasze ata­
k u j e  w dalszym ciągu zajęły szereg 
wsi w odległości 80 Wiorst na południo­
wy wschód od Omska, przy czym wzięły 
700 jeńców.

O k r a d z e n ie  p a ła c u  c i  
s k ie g o .

BERLIN — Bo pałacu cesarskiego w 
Koeui^swussterhausen zakradli się zło­
dzieje i obrabowali doszczętnie skrzynie ,  
zawierające srebro 1 drogocenną porce­
lanę.

D o b re  s k u t k i  o d w i lż y .
POZNAN—S k a tk e m  panującej tu od 

2 dni zupełnej odwilży, rolnicy pokładają 
znoWu nadzieję, że choć część uda im 
się uratować niespr-ząiniętych ziemiopło­
dów.

LWÓW—Zapoczątkowany bunt więź­
niów w aresztach śledczych na Batorego 
we Lwowie, o którym obszernie donie' 
śliśmy, trwał jeszcze do onegdaj.

Bunt po rozpoczęciu się rozgorzał tak 
straszliwie, a sytuacja stała się tak gro- 
źna, że dostęp do wnętrza gmachu sąd* 
karnege został zupełnie zamknięty. Buc 
townicy przybrali tak g roźną postaw i 
że posterunek wojskowy widział się znH> 
szoaym strzelać, lecz tym razem aż nie 
na postrach lecz do jednej z buntujących 

się grup, wskutek czego jeden z więź 
niów padł trupem, a drugi został ciężko 
rannym. Prezyde.it zarządził, by śledztw® 
trwające miesiącami zostały przyspieszę 
ne; czy się to jednak, wobec notoryczne­
go przeciążenia sędziów śledczych d® 
przeprowadzić, wątpić należy.

Z im a  w  G alicji  w t c h n d a ie j
jgLWOW— Od kilku dni panuje tu sil* 

kunastostopniowy mróz, tern dokuczliw­
szy, że towarzyszył mu wiatr. Mińz do*, 
chodzi do 15 stopni Cels. Grozę poło­
żenia powiększą jeszcze uporczywy prak 
węgla.

Z obrad Sejmu.
(Tel. własny „Kurjera Częstoeh."
Na piątkowem posiedzeń.u Sejmu od­

czytane kilka interpelacji, odnoszących 
się szczególniej do spraw aprowizacyj- 
nych i interpelację p. Stapińs kiego w 
sprawie obsadzenia stanowiska prezesa 
dyrekcji kol. w Krakowie.

Przed porządkiem dziennym zabrał 
głos p.gBobrowski, deklarując ze w cza 
sie wczorajszego burzliwego posiedaenia 
Sejrao, nie słyszał monitów marszałka. 
Wob8C tego marszałek cofnął wyklaeze- 
me p Bobrowskiego z pięciu 
Sejmu, co wczoraj od la-,k1 marszałkow­
skiej ogłosił.

Przystąpiono do porządku dziennego 
do sprawozdania komisji sejmowej, wez­
wanej dla zbadania okrucieństw u kraiń- 
skich.

Przemawiał poseł Zamorski, jako spra 
wozdawca.

Biok przeciw Polsce?
KATOWICE. Tel. wł. ,.Kat >wicerka1’ 

podaje wiadomość 2 Heismgf >rsu, że 16 
bm. rozpoczęła się konferencja przedsta­
wicieli Esflncdji, L fiandji, Litwy i Miało 
rusi oraz Ukrainy, na ittóroj postanowio­
no raięozy innemi, że państwa te winny 
Wejść w ścisły związek z sobą w relu o- 
brony pfepodleąłości prze i wielkun sąsi* 
dem... Polską. W tym celu jako też j ula 
omówiema spraw gospodarczej natury wy 
brana będzie specjalna ruda, które are-’ 
guluje stosunki międzypaństwowe tych 
k rojów.

Co dzień niesie-
N o w e  b a n k n o t y  sowieck ie .

Rząd sowiecki zamierza dokonać erni 
sji nowych banknotów w arkuszach pi 
pięć, dziesięć i dwadzieścia tysięcy robi 
na arkuszu. Ruble carskie, dumskie i 
zw. kierunki mają być wycofane z obieg 
Ludność ssrzętnie ukrywa wszystkie wy 
mienione rodzaje banknotów, a zwłaezcż 
kierenki, jako uznane przez Denikina z 
środek płatniczy. W  związku z powyż 
szem kierenki są masowo przemycane m 
tereny zajęte przez arn^ę Denikina.

Niezwykła kara,
Niezwykłej wysokości karę wvmierzyj 

onegduj sąd przysięgłych w Brukseli 
wielkiemu kupcowi Woiifowi i jego  zonie 
Oboje oni, za c z s b ó w  okapacji pruskiej *  
Belgji, wspomagali czynnie Prusaków v> 
ten sposób, iż dostarczali im żywności. 
Zachowanie Wolfów zostało skwaliflko- 
wane przez patriotycznych Belgijczykó# 
jako -zdrada kraju, i w następstwie leg0 
stanęli przed sądem przysięgłych. Po p fze
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fit M 95 i
jSfajwiększy w  kraju dziennik p o l i t y c z n y

„Gazeta W a rs z a w s k a 4
założony w roku 1774 wznowiony przed I ;ty dziewięciu przez 

R o m a n a  D m o w s k i e g o .

wychodzący pod z  W A S I L E W S K I E G O
redakcją  naczelną '

R edak to rzy  J HŁASKO, B. WASIUTYŃSKI, W. JABŁONOW SKI, W. KRYŃSKI
M. TRA JD O S

Rozległe z pierwszego źródła informacje.

STAŁY K O R E SP O N D E N T  w PARYŻU K. SM OG O RZEW SK I,

K D R FS P O N D E N T  W POD RÓ ŻY  po ZIEMIACH P O L S K IC H ’ red. PRZ MA- 
CZEWSKL Referenci artystyczni St. NIEWIADOMSKI, St. PIEŃKOWSKI
Prenum erata  w kraju z przesyłką m k ,  8  miesięcznie w Warszawie m k . 7 ,5 0 .

W a r s z a w a ,  Z g o d a  5
■ H

prowadzonej rozprawie zostali oskarżeni 
skazani na 20  lat robót przymusowych i 
karę pieniężną w kwocie 3 ,770 .000  fran­
ków.

Żołnierze—kucharkami.
Londyński „Daily M ail" przynosi wia- 

doim ośt o olbrzym iej sensacji w  święcie 
pań i pokojówek i kucharek. O to w A n­
glii. a  zw łaszcza w Londynie, jak zresztą 
na  całym  świecie, zapanow ał poac/.no 
wojny jeszcze większy niż daw niej b .a r  
służących, a  jeżeli się jakaś znalu/.la, i > 
w ym agania jej były  tak w ygórow ane, iz 
nie każda gosposia m ogła się na nu-zgo­
dzić. Aż o to  p rzeb ra ła  się m u rk a . Ktoś 
og łosił w anonsie, że. poszukuje s łu żą­
cej i  obok  wszystkich w ym arzonych wv- 
gód o fe ro w a ł jej -10 funtów  rocznie. : !u - 
żąca nie zgłosiła s*ę m im o to żadna a e 
zato wysokie w ynagrodzenie _ zwabiio 
wielu zdem obilizowanych żołnierzy, któ­
rzy podczas wojny nauczył: się gotować, 
prać, szyć i sprzątać.

S łużbodaw ca w ybrał jednego z p o śró d  
zgłaszających s:ę i po pewnv n  ^ z, w- 
o g łosił' na szpaltach „D aily Mail en ­
tuzjastyczny kst opiew ający zalety nowej 
służącej, która wieczora,ni nie przyjm uje 
wizyt swych „braci" w m undurze w oj­
skowym lub pom pjerskim , me plotkuje 
ze s łu żb ą  sąsiadów , nie podsłuchuje pod 
drzwiam i i na punkcie .elegancji pant obi 
i sukienek nie ryw alizuje ze sw ą panią.

W yw ołało ' to olbrzym ; protest ze stro­
ny żeńskiej służby londyńskiej, k ora 
zw ołała olbęzymie zgrom adzenie na k to ­
rem rozm aite Fanny y Mary jętóru.nowah 
przeciw „przew rotności" jnęzczyzn 
,,b rudnej konkurencji".

P ro test ten na raziie nie na  witele się 
przydał, gdyż liczba chłebodiawcow a 
zwłaszcza chlebodawczym zadowolonych 
ze służących płci męskiej state się zwię­
ksza.

W  6 tygodn iach  półtora miljona  
zarobkul

P o aferze cukrowej w Czechach przy 
chodzi afera miQRea. O t i  pan W acław  
Jirasek i zasfępra przewodniczącego k o ­
misji dla handlu bj'diem i m ięsem  zaro­
bił w c iągo 6 tygodni na bydle, sprowa-  
d zan em  i  Jugonławfi półtora miljona 
koron.

I  dziwią s ię  jeszcze w Ostrawie czy 
Boguminie, że m ięsa  bardzo mało u nieb 
a jeżeli  jest ,  to 1 k g .  kosztuje do 6U 
koron!

Duchowieństwo katolickie w  Peters 
burgu ginie z głodu!

Od przybyłych niedawno z Petersbur­
ga  najzupełniej wiarogodnych osób dowia  
dujemy się, że pozostałe tam duchow ień­
stw o z J. E. ka. arcybiskupem J. Ciepla­
kiem na czele, z braku środków, cierpi  
straszną nędzę. Z  ludzi, cieszących siQ 
niegdyś dobrem zdrowiem, jak ks. arcybi  
skup Cieplak, ks. prałat Budkiewicz, cień 
ty lko pozostał.

W ybuch magazynu z amunicją
Z  Brukseli donoszą, że dawny nleraie 

chi m agazyn  z amunicją v Dj«< -W ide 
kolo Namuru wyleciał *  p o d e tr z e .  -  
W ie le ' o s ó b  zginęło. Od wybuchu pow- 
•ta ł pożar, który ogarnął f e -  W  le j  e 
t j ®  znajdują s ię  jeszcze mm. w i e u i e  
6kłady amunicji i zachodzi obawa, że i 
one ulegną wybuchom. Mieszkańcy _ 
''nią Bię po piwnicach Aby pows . 
•haó pożar lasu ściągnięto zuaczne sny  
"'oj sk ew s.

R E S T A U R A G I A  W A R S Z A W S K A
P. KOWALCZYKU

PRZENIESIONA ZASTAŁA DO N O W E G O  Z KOM FORTEM  U RZĄ D ZO N EG O  
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P o l e  c a :

Śniadania, znakomite obiady i kolacje — Wódki, koniaki, likiery i Wna
w najlepszych gatunkach.

C e n y n i z k l e .  C e n y i » l * k l e .
Kuchnia pnw adzona pod kierunkiem ra tynow anego  kuchmistrza I rzędn, restauracji.  

W  k a ż d ą  n i e d z i e l ę  f l a k i .

Strajk operatorow
kinem atograficznych .

W e  L w ow ie  wybuchł s t r a jk  opera to ­
ró w  k inem atog ra f icznych ,  gdyż właśom e
le  t e a t r ó w  św ie tlnych  nie zgdozsli s ię  ca 
ich  w aru n k i  4 —5  tyS. koron miesięcznej 
gaży.

D y rek to rzy  kin s u n ę l i  naraz ie  sami 
przy a p a r a ta c h ,  gdyby  jednak  do ugody  
nie przyszło, są  zd e cydow an i  p r z e d s ię ­
b io r s tw a  zam knąć,

Łatwy sposeti fałszowania pieniędzy.
LW Ó W  w listopadzie.*

„K urjer Lwowski" pisze:
Rzadk: w ypadek w kroi wkuci i krym i­

nalnych w ydarzył się we Lwow-ie.
D o handlarza owoców Zubickiogo 

przy ni. Fredry przyszedł niejaki, Stefek 
N. i zaproponow ał m u fabrykow anie 
banknotów  za pom ocą sp ec ja ln e  skon­
struow anej prasy. Po naradzie p o stan o ­
wiono zabrać się do roboty  i zamówio­
no prasę.

Stolarz sporządził w edług wskazówek 
Stefka prasę, sk ładającą się z dwóch de­
szczu Lek ze śrubam i do skręcania. Pew­
nego wieczoru, w śród wielkich ostrożno­
ści przystąpiono do „d ru k u ". Stefek o- 
tw orzył prasę, kazał w n:ą włożyć Zu- 
bickTnui jeden banknot tysiąckoronowy 
,i dw a 50-koronowe, poezeym prasę mo­
cno skręcił śrubam i * tak kazai przecho­
wać przez 24 godzin.

G d y  na drugi dzień Zubicki nic m ogąc 
się doczekać „w spólnika", prasę odkrę­
cił banknotów  już nie było, znalazł ty t­
ko list Stefka, w którym tenże tłum aczy 
s,:ę, że sobie tylko pożyczył „tych parę 
koron".

„Panie gruszniku i jab luszniku  pi­
sze Stefek - oddam  panu z procentem, 
Jęcz niech pan nikom u o tym me mpwi,

‘ bo- jeszcze pana zam kną za fałszow anie 
pieniędzy. P odp is: Jan Skoczyłw las".

Stefek w czasie „odb ijan ia  banknotów " 
m anipulow ał tak sp ry tn i:, ż : pieniądze
schowa!, a  w ich m iejsce1 w łożył lust,-zni­
kając ze Lwowa.

Tak w yszedł Zubicki nu fabrykow aniu 
pieniędzy.

Llnja pow ietrzna Gdańsk—Kraków.

Kapitaliści polscy Stan. ks. Lubomirski 
Stan. Surzyck: i R. Poznański" o p raco ­
wali projekt utw orzenia komunikacji po- 
wietrznej pom iędzy Gdańskiem , W arsza­
wą i Krakowem. B yłoby to zaczątkiem 
tak potrzebnej w dzisiejszych państw ach 
służby  acroplartowej, która w dziedzinie 
handlu  oddpje za granicą wielki ’ usługi- 
Z początku obsługiw anoby trzy wym ię-, 
niune miasta, potem  wciągnięto by i mia­
sta leżące,po drodze.

P a ń s t w o  c l s i e c k a *
Czasopism o genewskie „Le P hare" do ­

nosi, łż ja sn a  Polana, będąca ongiś w ła­
snością Tołstoja, _ została przekształcaną 
za, zezw olenicn jego córki T atiany w

państw o dziecka". S tało się to w myśl 
Tołstoja, bo myśliciel ten lubił dzieci o-
grom nie. • ■

Osiem set dzieci ze sfer robotniczych i 
wiejskich znajduje.- tam pomieszczenie.
' Dzieci upraw iają sanie poła pod kie­

rownictwem  agronom a, naukę pobierają 
w szkołach d l i  nich założonych, abeca­
d ła  uczą się zaś na podstaw ie elem enta­
rza u łożonego przez Tołstoja.

Pozatem  istn i-je tam teatr t m uzeum  
d la  dzieci o raz rozm aite szkoły rękodlzid- 
nicze, w k tó ry ch . d /ieęi uczą się sto lar­
stwa, napraw y maszyn, szewstwja, kra- 
wieczyzny. Jest tam też żłobek i o'grodek 
dziecięcy.

Z

-------------------------------

p. p
Niniejszym zaw iadam iam y P. P-, że

W Y , Ł Ą C Z N Ą  S P R Z E D A Ż
— — w yrobów  naszych powierzyliśm y firmie — —

Dom Handlowy
Z d z i s ł a w  T^ylslęi

C zęstoch ow a , j \ le j a  U Jfs 2 0  t e le f o n y  186 i 187 
d o  której, p r o s im y  w sze lk ie  zapytania  i zlecenia  dla nas

k ie row ać .

Austro Daimler

Zz

T o w a r z y s t w o  
b u d o w y  m o t o r ó w

samochody ciężarowe i osobowe kolejki benzynowe.

Zarząd Fabryki Inż. W ła d y sła w  Kiepacki
Cegła ogniotrwała! (normalna fasonowa) płyty piekarskie, glinki ogniotrwałe

TOWARZYSTWO OLiUM
Wszelkie oleje mineralne, wazelina, bezyna, parafina i smary.

CC produkty suchej destylacji drzewa 
— (smo'a, terpentyn®, dziegeć, — 

karbolineum)

w l.stopadiie 1919 r.
WARSZAWA
OSTROWIEC
TR ZEB IN A
N O W O R A D O M SK

?■
' q )

powołując s !ę na powyższe, zawiadamiam P. P. że  objęliśmy przed­
stawicielstwo firm:

A ustro-D aim ler  
lnż. W ła d y s ła w  Kiepacki 
T o w a rzy s tw o  Oleum 
Dominium „Rędziny“

C Z Ę S T O C H O W A ,  w listopadzie 1919 r.
DOM HANDLO W Y  

ZD ZISŁA W  RYLS.il

Dzieci rozdzielają pracę m iędzy sobą, 
u t r z y m u ją  budynki w  porządku i go tu ją  
sam e potrawy, przeważnie roślinne, Dzie- 
o'j e fe z ą  się zupełną sw obodą a  w ycho­
wawcy stara ją  się jak najm niej wkraczać 
w działalność dzieci.

Państew ko to m a ustrój gm iny to łsto- 
jowskiej i stanowi republikę dziecięcą.

Z  D N I A
M! f € t * a k o w i a c z k i . ‘ (

Oj będziemy Polskę 
po w sze  czasy miel', 
bo się socjaliści 
zbyt mocno uwzięli!

Y Sejmie ciągle radzą, 
Wchodzą i Wjuiiodzą, — 
czy się już posiowie 
kiedy z sobą zgodzą?

R ząd nam wciąż na przyszłość 
robi cne nadzieje, 
a bolszewik w ku łak  
z nas się c h y trz e  śmieje,

Hej! Pa nowie posly 
kłóćcie się dopóty ,  
aż zrob cie z Polski 
psom sążniste buty!

Z. O.

K R O N I K A .
Diaczega będziemy głodni.
W komunikacie Związku ziemian czy­

tam y: Szkodę, w yrządzoną przez ostatni 
strajk  rolny obliczyć m ożna tylko w przy 
bliiżeniu. Przy 5000 folwarkach w b. Kon­
gresówce, policzywszy średnio  dwa djni 
stracone w skutek strejku (w niektórych 
okolicach s tra jk  trw ał dni pięć!) i tylko 
10 ludzi na folwark, otrzym am y straco ­
nych dini roboczych 120.Ó00. D w a razy 
ty k  policzyć trzeba na  stratę  z pow odu 
niedopuszczenia do robo ty  najem ników 
dnfówkowych, których bądź odpędzono 
siłą, bądź ' uniemożliwiono im pracę dla 
braku wozów, podbierających ziemniak' 
i podwożących je do kopców. Uczyni to  
,raz-en 360.000 dni straconych, czyli -  
licząc tylko po 2 i pół korca wykopane­
go przez robotn ika dziennie — pozostało  
w ziej ni 900.000 korcy. Pozostało i z po­
wodu m rozów  przepad ło  bezpowrotnie, 
ifcż prócz tego buraków  cukrowych, bu­
raków pastew nych, marchwi’, kapusty?

Ćwiczenia Straż)' Ogniowej.
Dziś. w niedzielę 23-go b. m. odbędzie 

się zakończenie ćwiczeń letnich Straży, 
przegląd narzędzi, przyjęcie d aru  w po­
staci m otorowej oraz  p ró b a  tej sikawki. 
Na daień ten zapowiedzieli swą wizytę
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członkowie Związku Strażackiego z Z a­
g łęb ia D ąbrow skiego celem zwiedzenia 
urządzeń Straży częstochowskiej.

O  godz. 1 O-ej rano w kościele św. Zy­
gm unta odpraw ione zostanie nabożeń­
stwo' n a  intencję Straży Ogniow ej, po 
nabożeństw ie w  lokalu Stroaży o dbędą 
się ćwiczenia o raz  p róba  now ej sikawki.

Egzam in w szkole kroju i szycia.
W poniedziałek dnia 24 b. m. o godz. 

5 po poł. odbędzie się po rocznej prak­
tyce egzam in kilku uczenie w szkołę kro­
ju  -i szycia, o  cżem Sz. pp. M istrzów  kra­
wieckich i osoby  interesow ane zaw iada­
mia ii zaprasza:

M istrzyni cechowa Z. Juraszek, Czę­
stochow a 111 /'.Al. 55 m. 6.

Przemycani 2 gotówki.
N a dw orcu kolei W . W. w W arszawie 

straż kolejowa zatrzym ała dwuch jad ą­
cych w stronę Częstochowy pasażerów, 
Arona G oldberga z Żarek i A bram a Ku­
jawskiego, przy których znaleziono 504 
t / s .  koron; pieniądze te W ydział wyw ia­
dowczy zatrzym ał, zaś protokół skiero­
wał do. urzędu wałki z Mchwą i spekula­
c ją  do  wyjaśnienia.

Siady niewoli w Częstochowie.
-W jednej z gazet krakowskich czyta­

m y:
N iejednokrotnie już podnosiliśm y, że 

duch germ ański pokutuje jeszcze w śród 
nas, przypom inając się nam od czasu do 
czasu jakąś niemiecką pieczęcią poczto­
wą. jakim ś kwiatkiem niemczyzny, wy- 
kwirującym jeszcze tu ,i ow dzie ri.a tere­
nie Galicja bądź Poznańskiego. Tym cza­
sem na tern nie koniec. I rosyjszczyzna, 
zakorzeniona n a  terenie b. Królestwa Pol 
skiego, także daje się nam jeszcze we 
znaki. O to co krok zasypują nas cukier­
kami w arszaw skiego wyrobu, które, nie­
stety, niew iadom o czem u zaopatrzone są 
w etykiety rosyjsko-polskie. Nie brak ró­
wni, ż w handlu  cukierków, w yrabianych 
w Moskwie. I to jeszcze nie w szystko: 
oto  jeden z przem ysłow ców  częstochow ­
skich niejaki pan K arm ioł nadsyła do 
Krakowa list pieniężny, który- na od ­
w rotnej stronie nosi stem pel R uss-Paleń 
i cztery wielkie lakowe pieczęcie rosyj­
skie. N a dobitek  jeszcze tego curiosum  
na Liście owym dano  nalepkę w urzędzie 
pocztowym  z napisem : Czonstochau. A 
przecież C zęstochow a była naj pier wszą 
m iejscowością, k tóra w 1914 r. została 
w ysw obodzona od naszych najserdecz­
niejszych i daw n o  już też zapom niała o 
okupacji niemieckiej. N ajw yższy więc 
czas, aby  nas nie raczono takiemi nie­
spodziankam i, które są w prost horendal- 
ne i: karygodne.

Kiibłety i wojsko.
W  myśl odpow iednich rozporządzeń 

Min. sp raw  wojskowych starosta  powia- 
tu częstoch. zaw iadom ił urzędy gm inne 
m agistraty, że kobiet należących do  ro­
dzin] , które w noszą prośbę o ulgę przy 
służbie wojskowej, nie należy badać, ce­
lem stw ierdzenia ich zdolności zarobko­
wej. W  tym w ypadku należy żądać tylko 
zaświadczenia w ójta lub kom isarza po­
licji.

Z a ślu b in y .
W . zoraj, w sobotę 22  btn. o godz. 3 

i pół po poł. w kościele św. Barbary bs. 
Jęjrzejczyk pobłogosławił związek, mai 
źeipkf p. Janiny Wodzy ós biej. córki miej 
scuwych obywateli z p. Stefanem Rysz- 
czybiem, nauczycielem i działaozem spo­
łecznym.

W obrzędzie zaślubin wzięła udział 
najbliższa rodzina i liczni znajomi nowo­
żeńców,

Młode i parze „Szczęść Boże!”

0  kolej Częstochowa— 
Sieradz— Włocławek.

Na ostatniem posiedzeniu  Sejmiku  
pow. p. Babicki zdał relację z o d ­
bytych zjazdów, i o św ieco n y ch  sprawie  

budowy kf  lei C zęsto ch o w a  Sieradz-  
W łocław ek  Ziazd przyszedł do w nio­
sku, ź e  budowa takowej kol-i jest nie  
odzowna; postanowił utworzyć zw iązek  
specja lny  dla jej budowy, oparty na 
statucie, który zosta ł już opracow any i 
z a tw ierd źm y  przez Ministerstwo.

N astępn ie  m ów ca zapoznał cz łonków  
z treścią statutu dla te g o ż  Związku.

P o  rozpatrzeniu i przedyskutowaniu  
p o szczeg ó ln y ch  artykułów statutu S e j ­
mik jednogłośn ie  go  przyjął, wynosząc  
następującą uchwałę:

„Par. I. P ow ia tów / Z w iązek  K om u­
nalny w C z ęs to ch o w ie  zawiązuje Zwią­
zek  specjalny dla budowy i eksploata  
cii kolei C zęstochow a-Sieradz- W ło c ła ­
w ek, mający na celu budowę i ek sp lo ­
atację normalnej kolei żelaznej n ręd zy  
miysłowej C zęs to ch o w a  S ieradz-T urek  
K' ło W łocławek z uwzględnien iem  naj 
wa niejszych od w zględem  ek on om icz  
nym punktów p o szczeg ó ln y ch  powiatów,  
oraz dostosow ania zamierzonej d ro g i  
działa.ności przewozowej dróg wodnych  
Warty i W isły  z uwzględnieniem  portu 
przeładunkowego we W łocławku w gra­
nicach powiatowych Związków kom u­
nalnych oraz powiatów komunalnych  
miejskich, będących  członkami Związku  
sp ec ia lw ego .

S to so w n ie  do uchw alonego  Statutu 
postanow iono wybrać do komitetu B u­
dowy kolei 3-ch cz łon k ów  i 3-ch zastęp  
ców, a mianowicie:

l-p. W. B ab ick iego , L. M ońkow skie-  
p. K owalskiego.

Kryzys żywnościowy kończy się.
M inisterjum  aprow izacji nadesła ło  nam 

następujący kom unikat urzędowy: 
M inisterjum  aprow izacji podaje do 

wiadomości, ż;  kryzys żyw nościow y i o- 
pałoW y wyw ołany trudnościami kom u­
nikacji już zo-stał opanowany, W arszaw a 
wiiększe m iasta i ośrodki przem ysłow e 
otrzymają już w najbliższych dniach 
przypadający Im kontygens.

Podziękowanie-
P atro n at Poborow y n a  pow iat C zęsto­

chowski podaje do wiadjomośći, że p. Je­
rzy Chale wieki o dstąpd  po cenie kosztu 
z doliczeniem nieznacznego procentu, ju­
ko zw rotu kosztów, przypadającą nań 
część tow aru sp row adzonego z W iednia,

przeznaczając ją  na bieliznę d la  żołnierza 
polskiego.

Z tęgo pow odu wyrażam y p. f. Chole- 
w ekiem u szczere podziękowanie.

Z arząd P atronatu  Poborow ego 
na pow iat Częstochowski.'

Kryzys żyw nościow y 
i ziemianie.

Związek Ziemian w C zęstochow ie o- 
trzym ał w czoraj ze swej centrali w W ar­
szawie depeszę treści następującej:

Polecam y wszystkim  członkom  natych­
m iast przystąpić d o  odstaw y reszty kon­
tyngentu. W ysokość kontyngentu pow. 
Częstochow., będzińskiego 40 klg. z m or­
gi. Poszczególny nieurodzaj, klęska u- 
praw niają do  indyw idualnego rekursu.

W obec grozy katastrofy aprowizacyj- - 
nej m usim y zapobiedz wstrząśnieniu. Za­
rządzić wszelkie środki, przyśpieszyć 
m łocki. Brak odstaw  zmusi d > natychm ia 
stowej przym usow ej rekwizycji wszy­
stkiego zboża przez w o jsko !

C ena ow sa kontyngensow ęgo będzie 
wyższą.

Związek Ziemian
Prezes Stecki.

2  , ,O d e o n u ((.
Dziś n& ebranie „Odeonu" ujrzeć mo­

żna niebywałą firsą „S* ieżo  upieczona 
miljonerka“, z Oisi Oswaldą, królową 
śmiechu w roli głównej. Prócz tego wiel 
ki podwójny program zapowiada dramat 
,,Chwila zapomnienia*1.

Jeszcze o paskarzu 
z ul. Nadrzecznej.

W związku z artykulikiem „Kurjera" 
„Paskarz z ul. N a d rzeczn e j” dodać na 
leży, że ten że  paskarz Wl. Bajer, oprócz  
sprzedawanych kartofli po c e n ie  mk, 
100 za k orzec— sprzedaje również po 
wygórowanej cen ie  mleko, za  które  
przez c a łe  ub ieg łe  lato pobierał po 
2 marki za kwartę, a o b ecn ie  pobiera  
Mk. 3 za kwartę— kiedy w szyscy  inni 
sprzedaw cy pobierają po 2,20 i i 2,40 
mk. za kwartę.

Paskarz Wl. Bajer w nieuczciw y s p o ­
sób  krzywdzi biedną ludność ul. N a d ­
rzecznej i przyległych dzielnic, p o n ie ­
waż m ieszkańcy ci składają się  prze­
w ażnie z c iężk o  pracujących, którym 
zdzierca  ten wyrządza wielką krzywdę.  
Paskarza tego należałoby aby Urząd  
wałki z lichwą surowo ukarał.

O ślu b y  w o jsk o w y ch .
A r ybisiup metropolita warszawski 

polecił od wojskowych, służących w &r- 
mji polskiej, zawierających związki mał­
żeńskie nie pobierać akcydensów ani za 
świadecta zapowiedzi, ani za pozwolenia 
na danie ślubu i w rade potrzeby uzy. 
skania dyspensy lab indułtu, lecz wszyst 
ko załatwiać im bezpłatnie.

Zapisujcie się do „S ok oh “.

K A W Ę
świeżo paloną

Herbatę — kwl atiwą 

HZ A ^ K L A  O
holenderskie hartowo i detalicznie 

p o l e c a  f irm a :

M o k k a  K a w a
Częstochowa

It Aleja Nr. 24 telefon 1.

w różnych g a t u n k a c h ,  o 
raz przy jmuje  z a m ó w i e ­
nia  na  ż a k i e t y  i w s z e l k i e  

roboty k u ś m i e r s k f e .
U W A G A 1 1 1

kupigę skórki królicze, zająoze, owcze, 
ko/.ie, lisie i inne w stanie surowym,

*  A j d e l m a n ,
Ul. D ojazd  5 , I p iętro.

B ardzo w a żn e
d la  k u p u ją cy ch  

i s p r z e d a ją c y c h .
złoto, brylanty, srebro i rozmaite przedaia- 

. nie ckce być wyzyskanym, niech sie 
wprzód zwróci do znanego taksatora Warszaw 
lombardów, który za małe wynagrodzenie «- 
cenią podług ostatniej wartości.

Adres Strażacka nr. 11
TakOato;* lom b ard u

Kupuję zęby stare,
połamane i płacę dobre ceny. Tech. denty­

styczny

■X. K R Y G I E R
II-ga Aleja 41 lewa oficyna II-gie piętra.

W ęgiel.
Wydział Aprowizacji przy Magistracie 

m. C z ę s to c h o w y  a dniem 24 listopada rb
rozpoczyna sprzedaż węgla dla m ię sa k a *  
cow ulioy Nadrzecznej i Ostatniego Gro-
SZft.

Węgiel sprzedawany będzie w ilości 
po pół korca na kupon nr. XVI karty ro 
dzinnej serji „F “ po cenie mk. po cenie 
mk, 11 . Dla mieszkańców ulicy .Nad­
rzecznej węgiel będzie wydawany z ma­
gazynu przy fabryce Malarni— tamże na­
leży wykupywać kwity, mieszkańcom zaś 
Ostatniego Grosza z magazynu fabryki 
Peltzerów, gdzie również będą sprzeda 
wane kwity.

Po uskutecznieniu sprzedaży węgla  
mieszkańcom: ulicy Nadrzecznej i Osta­
tniego Grosza— Wydział Aprowizacji ogło

dzielnic** 8przedaż węgla* d,a wstępnych

Ławnik KURPIŃSKI.

Mąż dwóch żon.
40)  P O W I E Ś Ć .

przez K. M 

P  ZE K Ł A D  Z FRANCUSK IE G O.

(D d sz j ciąż).

— Byłam nierozsądną, m ając nadzie­
ję... On (mnie nie lubi, odpycha... me 
kocha, nigdy imię kochać me będzie.

Tego wieczoru M ałgorzata nieustannie 
płakała. ‘ .

W e dwa. dni' później h rab ia zawiózł 
m ałżonkę do Vllle d ' Arzay.

Blanka przyjęła hrabinę nje posiada­
jąc  się z radości, zatrzym ała gości aż do 
wieczora i przyrzekła z końcem tygod­
n ia odw iedzić swoją m ałą  przyjąciółkę.

D otrzym ała przyrzeczenia.
W ciągu dw ócn tygodni wizyty prze­

m ieniały się kilka razy.
— K ocnane dziecko, rzekł jednego 

dn ia  hrabia, zdaje ma się. że się wkrótce 
staniecie nterazłączonem i przyjaciółkami 
Czy się me mylę.

— Nie, nje m ylisz się w. .■< im więcej 
ją poznaję tern więcej kocham .

— O tóż przychodzi mi uo g L '\ry  je ,k i ,
p. .,e;d _

— laki? zapy ta ła  hrabina.

— Jesień dopiero  się zaczyn i ,i /d ,.jz 
s*ę będzie bardzo- piękna. Do Paryża w y- 
jedziemy wcześniej. Nic zatem i te prze- 
N szkadza zaprosić na wieś Blankę.

— Ale czy się zgodzi?
— Jeżeli ją  poprosisz, sądzę ze nie od 

. mówi wcale.
Ach jakże będę szczęśliwą i jakże 

będę wdzięczną tobie.
Tego sam ego dn ia  B lanka jakby u- 

przedżona o niecierpliwości swojej przy­
jaciółki, przybyła miespodzianie do M ont 
m orency.

H rab  na jakby obaw iając się odm owy, 
z najm ilszym  uśmiechem rzekła:

- Noe m ów  nie, m oja droga, twoje 
tak uszczęśliwi mnę prawdziwie.

D rag i aniele, odpow iedziała pan­
na Lizely, cału jąc sw oją rywalkę, by ła­
bym w łasną sw oją nieprzyjaoiółką gdy­
bym sam owolnie w yrzekła się tego szczę­
ścia.

— A więc przyjm ujesz?
— Z ca łego  serca.
M ałgorzata równie ucałow ała Blankę 

klaszcząc w ręce jak dziecię.
— Ach jakże jesteś szlachetną j, do­

brą. O d dzisiaj pozostaniesz z nami- 
Nie w rócisz już do Wile d 'A vray, wszak 
tak?

— Owszem z ochotą. Radabym  nie 
rozstaw ać się nigdy z tobą. Napiszę n a­
tychm iast do m ojej pokojow ej aby  mi 
pravwiojda ntaabfdn* Rie*py, j i ' "

wiek jesteśm y na, wsi, potrzeba ubrać snę 
jak  należy.

M ałgorzata poprow adziła Blankę do 
paw ilonu wiejskiego i d a ła  wszystko co 
by ło  potrzebne do  pisania, jak snę mówi 
w jednym  z wodewililów.

Kiedy panna Lizely pięknym charakte­
rem  stylizuje list, wyliczając potrzebne 
przedm ioty cło garderoby, h rab ina  pobie 
g ła  do  hrabiego aby go  uprzedzić o  po­
m yślnej nowinie i żeby się naradzić z 
nim jaki w ybrać apartam ent d la  przyja­
ciółka.

Paw eł zadrżał z radości.
— Kochane dziecko, rzekł, kwestja o 

której m i m ówisz już  daw no zosta ła  roz­
strzygnięta. Paw ilon z praw ej strony bę­
dzie d la niej najwygodniejszy.

- M asz słuszność, odpow iedziała Mai 
gorzata, zaraz każę go uporządkow ać!

ly m  sposobem  pan de Nancey osiąg­
nął czego pragnął, d ro g ą  podstępu i 
kłam stw a.

Jego tryum f był zupełnym .
M iał naprzód kochankę zanim pojął 

żonę, następn ie ożeniwszy się, tę sam ą 
kochankę w prow adza pod djach, gdzie 
m ieszka jego  praw a m ałżonka.

N iem oralność nie potrzebuje zbyt wie­
le zachodów, dość dlla niej wsi, lub od ­
dalonego  w mieście dom ku i schodów  
prow adzących n a  ulicę.

N ic prostszego i nic łatwiejsze so, jak 
to  czytelnik m ógł zauw ażyć u#ytająe t»n 
rtądg ia ł.

Pan de Nancey jako m ałżonek użył t 
w całej rozciągłości praw a, pana i wł* 
soiciela.

Był mężem, więc ro b ił co m u się pc 
dobało , był panem  nikt m u zatem ni 
był w stanie uczynić jakiejkolwiek u w*
gi.

Jako m ąż był przedstawicielem wzorc 
wym obecnego społeczeństw a, jaloo człc 
wiek zatracił zupełnie wstyd i honor.

Zdaw ałoby  się, że hrabiow ska m itr 
jest tyLko zabaw ką dla głupców .

R O Z D Z IA Ł  XXI.

Małgorzata i Blanka.
S m utno  to powiedzieć, że pewne czy 

ny nie są  karane natychm iast, jak kot 
wnęk należą d o  najchaniebntejszych jx> 
stępów 1. N a  tej to podstaw ie w  ciągi 
kilku tygodni w zam ku M ontm orenc' 
wszystko o dbyw ało  się w jak  najlepszym 
porządku 1 spokojnie.

B lanka Lizely jak  artysta , który naresz 
oie znajdu je kącik odpow iedni do pracy 
rozpościera swoje palety  lub książki, 
z praw dziw ą radością zagospodjarowałi 
s:ę w  paw ilonie zam ku w M ontm orency 
Poniew aż zaś w tern wszystkiem widzia­
ła  niezaprzoczone oznaki m ogąeej wy­
konać się zemsty, radość jej zdw oił*  się

(d. i  h .)

- ( o l -
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O chleb powszedni.
Przy sklepach Wydz. aprowizacji przy 

uł. Wieluńskiej, Kilińskiego, Małej i in- 
pych gromadziły się ouegdaj t&k liczne 
tłumy przy kupnie chleba, że w kilku wy 
padkach doszło do scen dość gwałtow­
nych.

2 ,,Paryskiego."
ftziś, w niedzielę teatr „Paryski” de' 

moastruje po raz ostatni trzecią serję 
obrazu „Hrabia Monte-Christo”, który bu 
dzi w Częstochowie olbrzymie zaintere­
sowanie.

Kto nie widział serji IH-ej, niech za­
tem pospieszy.

O łapownictwo
rea kolejach.

W ydział w ykonaw czy  związku z a w o ­
dow eg o  koleiarzy wydał do ogółu k o ­
lejarzy od ezw ę , w której czytamy: 

Kolejarzy! Wojna ob ecn a  wytworzy­
ła wielki zastęp  nietylko inwalidów m o ­
ralnych. D u;a  liczba tych ostatnich  
znajduje s ię  r^ędzy  kolejarzami. Opi-  
nja publiczna, coraz to w skazuje  na 
wprost ep idem icznie  grasującą zarazę  
łapówek w postaci datków za podsta­
wianie wagonów , fałszywe metrykulacje  

••ogarów, ułatwienie przewozu i t. p. 
C o d z ien n ie  prawie czyta s ię  o kradzie­
żach i malwersacjach, w których czyn ­
ny udział przyjmują kolejarze. K o le ­
dzy! dość tej zgnilizny m iędzy nami. 

k w sz e lk ie m i środkami musimy dążyć do 
usunięcia z  n aszego  ciała tego  wrzodu, 
który rozwijając się  coraz bardziej w e  
wszystkich prawie urzędach, niszczy  
Zupełnie naszą n ieza leżn ość  państwo  
Wą.

O bow iązkiem  obywatelskim i organi­
zacyjnym każdego z W as niech będzie  
zaw iadom ienie  miejscowej organizacji, 
k j- Zarządu Koła, Zarządu O k r ę g o w e ­
go ?ub Centrali o wszelkich naduży­
ciach z e  strony waszych kolegów , któ-  
r2? jeżeli uprawiają ten haniebny pro­
ceder łapownictwa, nie godni są nazwy  
kolejarza i człowieka.

N iech  każdy z tych kolejarzy, który  
dzisiaj ułatwia paskowanie i żąda za to 
łapówki pamięta o tern, że jest m or­
dercą niewinnych dziatek  polskich, że  
iesi bandytą, który z premedytacją p o ­
j a w i a  ich życia. O pam iętajc ie  się  
w y. dla których jest rzeczą  zupełnie  
’•naturalną" pow iększanie swych d o ­
c h o d ó w  przez pobieranie procentów w 
Postac.i „smaru dla o s i“.

Kary Urzędu  walki  z l ichwą.
Urząd walki z lichwą i spekulacją 

Oddział w Częstochowie skarał następu- 
-hce osoby.

1. Arona Kampińskiego na 1000 n a 
fek grzywny lub 14 dni aresztu i fcoilfi- 
fkatę ołówków i stalówek wartości mk. 

232.
t 2. H.rszlika Ajzykowicza ria koofiska  
l; papierosów i cygar.

it. M ojżesza Wierzbickiego na 50O ma 
grzywny lub 14 dni aresztu i konfi­

skatę cukru.
4. Abrama Jakubowicza za spekulację

w Urzędzie o zmianie cen w cenniku na 
1.000 marek lub 2 tygodnie aresztu.

Ku uczczeniu św. Cecylji.
Z okazji dnia św. Cecylji, patronki .mu­

zyki, w dniu dzisiejszym w sadii Stow. 
RzeSm.-Przem. o  godz. 7 i pół wieczorem 
odbędzie się wieczór wokalno-muzyczny 
urządzony staraniem sekcji śpiewaczej 
przy Stow. Rzem.-Przsm.

Program zapowiada: występ chóry, po­
pisy solowe, oraz odegrane zostaną dwie 
jednoaktówki p. t. „Zrękowiny u Druz- 
gafy" ze śpiewami i „Spokojny lokator". 
Wieczór zakończy się tańcami.

O F I A ł t Y

(ułożone w Redukcji „Kurjera“ 
na ciepłą odzie* dla żołnierza  

Bezimiennie mk. 100.
na Komitet Śląski 

Bezimiennie mk. 50. 
na dar narodowy dla J. Pilsud 

s k ; e g o  
Szkoła w Mykanowie mk. 20.

Z Rady miejskiej.
Dnia 24 listopada r. b. t. j. w  ponie­

działek, o godzinie 7-ej wieczorem, od­
będzie się  posiedzenie Rady m iejskiej.

Porządek dzienny obejmuje 5 punktów 
niezalatwjosych na posiedzeniu w dniu 
20 listopada r.b.

/ P C * C K X X I X | ) K | X X X X X > >
l e k a r z  d e n t y s t a  X

m i m  ł u i i i u  f
*

Ogłoszenie.
Stow Rzem. Pr em. zaprasza swych 

członków na nadzwyczajne ogólne zebra­
nie, które odbędzie się d. 23 b. m. o g. 
3 po poł.

Zebranie ważne będzie o godz, 4 po 
poi. bez względu • na ilość przybyłych 
członków

Z arzad .

Bóżne wieści.
Najstarsi ludzie na świecie.

Amerykanin Jobu Tonesse l iczy  lat 
124. Chodzi on codziennie elastycznym 
krokiem na spacer, nie gardzi widokiem 
pięknych kobiet i co wieczór spędza kil­
ka godzin w gospodzie przy jajce i w i­
nie.

Starszym od niego jest mieszkaniec
Konstantyn -pola Zoro, liczący lat 144 __
Wstaje r-n czdziennie o świcie i pracuje 
przez cały dzień w arsenaie wraz ze 
swzmi synami, wnukami i prawnukami. 
Tytoniu nie pali a pija tylko czarną ka­
wę. Posiada medal złoty, zdobyty pod 
Sebastopolem. Jedynem jago marzeniem  
jest przestać pracować i raz już odpo­
cząć. gdvż jak powiada od rannego wata 
wsnia bolą go już kości.

Szczęśliwa era
dla filatelistów .

2ooo odmian nowych marek poczt.
Rekord wzięła Polska.

Aroaforowie marek przeżywają obecnie 
szczęśliwą chwilę i bez wątpienia zbiory 
ich niesłychanie sie wzbogacą.

Oto t.d g r u d n ia  1918 r. zostało wpro­
wadzonych w  o b ie g  2000 n o w y c h  rodza­
jów marek. N a  terTf.orjum  R je k i 1500  
w y d a ły  n o w e  p a ń s tw a  p o w s t a łe  po t r a k ­
ta c ie  w e r s a ls k im .

Rekord wśród wszystkich do nowego 
życia powołanych państw wzięła Polska, 
puszczając w obieg 40d odmian marek 
pocztowych. Ukraina zadowoliła się 17 5 
odmianami, Jugosławia i Czechosłowacja- 
wydały każia po 150 odmiennych rodzą 
jow marek.

Na terytorjum Fiume puszczono w c-  
bieg 75 odmian marok, republika gruziń 
ska zakaukaska poprzestała na czterech 
murkach.

Z e b r a n i e  s z e w c ó w  i k a m a s z n i k ó w .
D*'ś w niedzielę o godz. 2 po poł. 

odbędzie się zebranie Polskiego Zw. 
szewców i kamaszników w lokalu Pol. 
Zw. Zaw. ul. Mała rr. 16.

• 0  liczne i punktualne przybycie 
członków uorasza

ZARZĄD.

ul Panny Marji (1 Aleja) J* i o  i
Przyjm ują codz. od 9 — 1 i 3 - 7  w . f  .

T elefon  250 *

'gXXXXi--. IXISOXXXXXV

| B « a a n a i M a s t t i 0 r ó > a a B U t i « i u i R m K
|  = — -  D o  k  4 o  f  - - -  ■■ g

■ S t e f a n  Puński  $
B c h o r o b y  s k ó r n e  i w e n e r y c z n e  gj 
|  g o d z in y  p rzy jęć  S  — II r . i od 3 — 7  ■  

K iliń sk ieg o  M  5  |
I s s a s a a s s B w  itrw w s r a : * c n m w s a s s n u s tm  m £ t

LEKARZ DENTYSTA

Artur Broniatowski
w  C z ę s to c h o w ie .

— ul. P a n n y  M arji Nr. 8 (t . j. I A le ja ) —  
G odziny przyjęć  

co d z ien n ie  od 9 r, 1 i od 3 - 7  w iecz,

* ó|r8 m i  n a  5000 marek grzywny lub 2 
" “siące aresztu.

5. Hcrckowicz na konfiskatę żyta.

kfu. S. Frochcwajga na konfiskatę cu-

, 7- Helenę Rotenberg na konfiskatę

 ̂ 8. Szlaraę Lachtmao za sprzedaż drze 
łut cenie lichwiarskiej na 3000 marek 
UD * miesiąc aresztu,

cza z p a-* W0*8 Messer i .Joska Jakubowi-
dło por*»rn Va za P°dhi.!onie cen na by- 
resztu. ‘ 00 marek lub 2  miesiące a-

lO. Mhłijp TI , n
Dli na 300 marek i k * za s f'eku5aci<? W *’ 
fiskatę łaj. b 10 dni aresztu i *on

l ig  Francia/kę Ci 
mieszkaniową na r>o J^Hską 2a lichwę  
besstu. ^arek lub 3 doi a-

m g o  z a  l ic h w ęul* l_-i
ni n-

12. Ignacego P a ła tjń st  
«hioszkaniową na 100 ,ic
resztu. lDb 7 df

13. Sonie Raj chi o an am e d a ż  
c en le  wyżej u IZ na b a n d a ro l i

’’“arek lub 2 tygodnie aresztu. 000
14 Za niewykonanie rozporządzeń Na- 

^-elnika Oddziału, tyczący- h się w y w,>_ 
^^a»ia cen na towaraob, niezameldowanie 
^Sfirików j nie wywieszanie spisu lokatn.

*  x podaniem cen n jmu. ukarano 1 3  

tfiarek'a ^r7,y* fD' 0(1 25 m arek do 1.000

E lw a r d a  Z am b row icza  za podwyż 
‘ 110 cen na potrawy i n-ezam eidowanii

J a k  l e c z y  s i ę  ę d m r o ż e n ie ?
Wyjątkowo wczesna w tym roku z i­

ma przywodzi na pamięć jedną z najwię­
kszych jej przykros'ci: odmrożenia.

Z tego powodu warto jest powtórzyć 
tu rade, jaką w tej mierze zamieszcza 
w , Wiener Med. Woehenscbrift" dr. Lan 
ger, podając środek za wypróbowany 
wielokrotnie na swych pacjentach.

Nalezv miejsce odmrożone posmaro­
wać czystym ichtio'em. następnie przyło­
żyć warstwa waty • obandażować. Po 
kilku dniach zdejmuje zię bandaż i sma­
rowanie powtarza, najlepiej jest to uczy 
nić po lokalnej ciepłej kąpieli. Po upły­
wie tygodnia do dwócb kuracja jest a 
wieńczona pełnym skutkiem. W  ciężkich 
wypadkach przed posmarowaniem ichtio­
lem należy zapendzlować tynkturą j o ­
dową.

Ostatnie wiadomości.
N O W Y  K A N D Y D A T

N A  PREMJERA-
WARSZAWA, 22.11 N a stanowisko 

prernjera na miejsce Paderewskiego w y ­
suw aną jest kandydatura gen. Sosnkow- 
skiego.

Ostateczne rozbicie się 
„większości*4.

WARSZAWA, 22 11 Tel w!. Wszel­
kie starania o utworzehie większości sej 
mowej rozbiły się zdaje się już ostatecz­
nie. J

Ostrzeż esnie«
Os'rzega się Pana, który zamienił 

karakułową czapkę w dnia 20 b. m. aby 
lepiei odesłał takową do Redakcji „Ku» 
rjerą", gdzie swoją otrzyma.

X
X
X
X
X
X
X
X
X
X

Br o n  a t o w s k iDoktór 
P A W E Ł

w CZĘSTOCHOWIE 
ul. Prmny M aryi, t. j. Il-ga  A leja  
Nr. 21, o b o k  tea tru  P a ry sk ieg o . 

Choroby skórne, dróg 1 0 ero  
w y ch i weneryczne.

Przyjm uje od 9—12 rano i od 4 - 7  
p. P Panie od 12— 1 po południu

X
>
X
X
X
X
X
X
X

Z  „ S e k a ł a * 6 .

Nadzwyczajne zebranie członuów „So 
koła” odbędzie się w niedzielę, 23 b. tn. 
o godzinie 4-ej po południu punktualnie  
w lokalu II aleja nr 22.

  111 ■iiawnaMmaoMM

C e n a  w ę g l a .

Cena węgla, które będzie rozsprze- 
dawany w magazynie Malarnia i Peltze-  
ry, wvnosi nie Mk. 10.50 za oół korca 
lecz M*. 11 00 za pół korct. Zamiast po 
łowy korca grubego węgla w magazynie 
Peltzerów, można będzie o t r z y m y w a ć  1 
korzec pospółki w cenie Mk. ' 16 00 za 
korżee.

Ławnik F. KURPIŃSKI.

X X X X X X X X  X X X X X X X X X X X X X 3

memmmmmmmmmamm
SSsaktór' m e d y c y n y

E dw in P e t r y k  a  t
b. le k a r z  k l in ik i  frot. U s s s n  

O&oroby skórn i l wnnery&zne
Przyjm uje od 9 u  1 od 3 - 7  godz. w iocz

w  n ie d z ie lę  i  s w ie ta  od !l— 12 ęo d z .

Ol. Gon. Dąbrowskiego (Szkolna) 6 1 piętro

L e ś n i c z y
polak  la t 38. żo n a ty  z d łu g o le tn ią  praktyką w  
leśn ictw ie , hodow li i zaprow adzaniu  szk ó łek  
1 bażantrni, poszukuje p o sa d y , gdyż w  Niem  

czecb  m usiał słu żb ę  ’ o p u śc ić  
A u g u sty n  Kina N iem ce. P iekary, ^  b ytom ­

sk i ul G łów na 14

Ogłoszenie.
Ofcer miejscowej załogi poszukuje _ ----------- -|— —

dwóeh umeblowanych pokoj z kuchnią uO SpfZSuSiliS  
z w jg idam i. Pożądane śródmieście. Wy  
"agrodzenie zależne od umowy. Najem 
dłuższy. Oferty do „Knrjera, B.G.

Inteligentna Iwowiank.a m-
listow n ej z in te ligea tn em  o f ic e f e T  g“ § a S n !  
O fer ty  poste-restan le  K. M.________

Z .°ę r01,em n a  Zaw odziu su rz e •!ar  
« M ..v n « id  w iudoraosc ul. Mała 15 w resta-i
r-<cji.__________________

parokonne i jednok onu e  
dzw onki, poduszka, fartne- 

p le c y  1 boki su k ien n e d o  sanek W ie uń sk a  ‘K  
u g o sp o d a rza .

C h rz e ś c i j a ń sk a  p ra c o w n ia  kapeluszy
pod firmą

Ć T  T T  H i  ć T  J i J ”
K ościuszk i 25 m. 11 

tasonuje i przerabia na najnow sze  
fasony. K apelusze dam skie i m ęskie 

jak rów nież poleca  now e f isony.

2 pokoj©

Metry s tem plow ane  \  W . Sztąjera  w
C zęsto ch o w ie  1 A leja  nr. 12. w B ed zin ie  K oł­
łą ta ja  nr 19

d ^ g n i f j i g m t ł  a ° * 0<1 o so b is ty  w yd any  
* r  , , i p rzez  M agistrat m. Cze 

s to ch o w y , ksiazka  c ło n k ow sk a  Z w  Zawód' 
k a r ty  ży w n o śc io w e  i leg ity m a c ja  zapom ogow a  
Wyd n na im ię  Paw ła Z jsad y . O statni Grosz 
ul." W so ła  nr- 17.

I S t Ó s k l  r<5CZ]t'-° kupIĘ CM ner Oojazi

7. o lektryc.znom  o ś w i e ­
t len ie m  n ie  urn eb low an e

do w y n a jęc ia  od -araz.___________________
*70 Uu W., naję Ta je ile .i  i.okó)
ÓŁsfflT «P84BŁ d w a  razem um eblow an e z q- 
św ie tlen lo m  elektrycanoni Aleja III ti7 m. .3.

paszport w y d a n y  na  im ię  
J Ł K j B B J i f ^  W ł a d y s ł a w a  K u c h a r c z y k a  — 
p r o s i ę  o  z w r o t  ill, św .  B a r b a r y  2____________
jKf ■ » ksiązm  nau k ow e, p o w ie s i
9 ń K U p i i J f e j »  i ca łe  b ib ljo tek i Dr. St. N o ­
w ak , K ościuszki 14.

M i i i / / ,

Ęml

iiASROOZOnfl MEBRLEM «»WVSTftWlf -KRÓLESTWO M0DV-

KRA10WA V/VTlVdRri!A CHEMICZNA ś
W a r s z a w a ,  In G e y e r ,  O g ro d o w a  4 6 ) t<al 187—9 4  i 2 3 8 — 9 0 .
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Teatr

.O D E O N
ul. Panny Marji JV® 27.

t Program od piątku 21 do poniedział­

ku d. 24 Listopada.

l i r

Ceny miejsc zwykłe
Osa dzieci wejście

i wzbronione

Wielki podwójny program! IfróSowa humoru i śmiechu! |

0 s * i  0 8 " a , d a  iG ło ś n a  J e d y n a c z k a  
kró la  sz m a lc u

w nieby wałej 5 ch aktowej farsie

B a j e c z n a  w y s t a w a !
S e n s a c y j n e  c .c e r .y !

Wspaniała gra

C h w i l a  Zapomni i
W y b iln y  d ra m a t  t y c io  

w y  w  3 *ch a k ta ch z ,E b b ą  T h o m s e n P rim -id o n n a  K r ó le w s k ie g o  T e a tr u  
w  K o p en h a d ze  w  roli g łó w n e j .

A n o n s :  W k r ó tc e  „ZłO ROHO'* ek ran u  Gsnnar Toinasssm w  ro li  g ł ó w n e j

w *

9 5

B iu r o  t e c h n i c z n e
P R O M I E Ń

U Aleja 30 telefon 24.
S M  i w arsłaty m echaniczne Gen. Oąbrowkiego 3h.

Telefon 252.

Wykonuje instalacje oświetlenia elektrycznego, przenoszenia siły oraz 
przyłączenia do sieci miejskiej, posiada wyłączną sprzedaż: przenośnych
stacji elektrycznych (Agregatów) motorów benzynowych fabryki „Simme­
ring" w Wiedniu oraz maszyn i przyrządów rolniczych fabryki „Odlew" 
w Krakowie Posiada stale na składzie w szelkie artykuły elektrotechniczne,

pasy, oleje mineralne
W ykonuje reparacje motorów i dynamomaszyn.

ód bólu gło w A  NER W OMIGR EN MOTOR h moTST .Żądać w AVptekack 
i składach aptecznych

99 & T O  F E  R99 Z n a k o m i t y  grodek wzmacniający żelazo w stanie łatwo strawnym uznany przez rowagi lekarskie. Stosowany 
przy leczeniu b łędn icy ,  n ie d o k r w is t o ś c i ,  b ó ló w  g ł o w y  i w  o k r e s ie  r e k o n w a le sc e n c i! ,  w y ro b u

iarsz. Toot. Akc, !O T O R “

i s z e  KIIRSV SPISAB8IA na MASZYNACH
.-jar-, oa 10 n a s zy i a c li flo pisania lajpafliejajsli systemów

WYDAWNICTWO MINISTERSTWA SPRAW WOJSKO WY H

D
i i . S Z U M A C H E R O W A S x k o l n a  5 a  ł r o n t

jJ a ie n d a r z  Ż o łn ie r sk i4
58a «*ok wojskowy I9i9\20

Pod redakcją P o r .  P o r w i t a  i kierownictwem-artystycznem NI. W i f Z a i c k i e g ^

Chudziński R ylsk i S -k a
W y t w ó r n i a  z e a s y ł ó w  i W r ® b  p a p i e r o w y c h

Dla k o o p a ra ty w  us tęps tw a,

W oprać waniu: P p łk  M Kukiela P p łk  M Wyrostka Maj J Dąbrowskiego Por  W Tokarza B t®  
Rostworowskiego Kap Ćwiertniaka K ap  G Przychoekiego Por S Pomarańskiego Por Zycha-PłodO' 

wskidgo Por Sadowskiego Por T Feldszteina i P p  W Drojowskiego.
W yjdzie przed now ym  rokiem w  nakładzie

C z ę s t o c h o w a ,  ul K ra k o w sk a  Nr. 4 0 .
  „... „„......— as3sa6N*a83xe^wr-i<^«*e«EiiKoasBmMiiia

Ś  w i e r z b ę  i  s w ę d z e n i e  j k ó r y
usuwa szybko i radykalnie" najdłużej w ciągu 5 dni 

». a M .  s ,  ( I  I |>M J,J 1  tsajdogodm ejszy w użyciu ze wszyst-W* Krem „iusiina “•< aasirsr*
s s f t s a u
b n t ż  iak elice vne 4) lest bardzo ekonomiczny, ni j ą c  za podstawę sam tłuszcz daje 

możność m i t ą  I l o ś c i ą  natrzeć dużą przestrzeń ciała, 5) posiada miły zapach.
_ oząc szybko i pewnie jest tanim Apteka U. W e r o c z e g o  Warszawa , Furmańska 19.

•kład o* CżQ8'«*cb«>wó: a p te k a  W ł o s i A t K i e g o  »* Jasn-t G

1 0 0 . 0 0 0  3 5 3  G - Z E H V C  3 P 2 L .  A R Z Y
N a treść bogatą złożą się

DrTiły.’ Historyczno Wojskowy, Sp decznv, Literacko Wojskowy Zawodowo-Woj' 
s tówy. Informaiyjn W ojskow y i Informacyjna ogólny Kalendarzowy

Kalendarz dojdzie do rąk
Kahjego żołnierza 
Każdej,. ..3ej rodzin,, mającej kogoś w  wojsku 
Każoeya mającego interes w insty t.  wojskowych 
Każaego interesuiącego się sprawami wojskowemi 
Każdego skauta

Jako taki przedstawia doskonały środek reklamowy dla firm handlowych i przemysłowych
Adres Redakcji Zamek, „Redakcja Kalendarza Żołnierskiego"

Administracji, „Księgarnia Wojskowa Minist Spr Wojskow" N ow ySw iat JNs >y

ft l . .„ L n  usuwa w ciągu 3 dni mydiaraaSwierzbe — m̂ śc p-r* —
*  uznana przez powagi lekarskie.

I atwo sie wciera, ma przyjemny zapach, nie plami bielizny i ciała, z ła ­
twością się zmywa wodą.

Żadać w aptekach i skład, aptecznych tylko .Maść P-ra Hebdy“ z świerzbo- 
wcemna etykiecie. Słoiki na 1 - 3 - 1 2  osob. Tow. E HEBDA i S-ka W arsza­

wa Elektoralna 18 tel 1—37 Dla kom sd świerzby i parcha „Ekwol Hebda'1
Skład na Częstochowę M. NEUFELD

S k ii 'd  A p tec '/.n y  _________

Zwraca się uwagę, że kalendarz niniejszy nie ma nic wspólnego z „Kalendarzem Wojska Poisk.e§» 
_  — wydawanym przez p J Karśnickiego jako przedsięwzięcie prywatne
Wyłączne prawo d> przyjmowania ogłoszeń do ..Kalendarza Żołnier.-.k ego otrzyma.!

pp. łnż. Leon Szedsl, St. Koft i Edmund Kriiaer w Warszawie, ul, Kopernika 23 m 7.

O lejarnia F a lsk a

' Zakłady E iektpoiechniczne

SZTABlUSKI i SYN
w Częstochowie 111 Aleja 54 

P r z y j m u j e  d o  w y b i c i a i  siemię lniane rzepak i różne nasiona oleiste, oraz kupuje po ca 
Each najwyższych, jak również ^ p o l a c a j p o f c c s t  y f ł ^ s n c g ^ w y r o b u i  ____

ę t ę ż a r o w e  20 t o n n o w e ,  k o l e j k i  b e n z y n o w e

— — — Austro-Daimler — — —
Dom Handlowy

C z ę s to c h o w a  
ul. Panny Marji nr. 42. teł. 00

N o w  o -R a d o m s k  
ul. Żelazna 5. dom własny

Przyjmuje wszelkie urządzenia w zakres elektro- 
  — — techniki wchodzące. — — —

Składy zaopatrzone w materjały.

Z d z i s ł a w  R y l s k i
C z ę s t o c h o w a  — Aleja 11 20, Telefony: biura 183, składów 187

śpfcter i Wg'dawca: A#AM PACIORKOWSK1.
O d b ł t o  w  D r u k a r n i  ,,.U d z i a ł o w e j 44


